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K a w a le ro w ie  u p rz y w ile jo w a n i

Zbyt wisie imszlai
nie przystosowanych do potrzeb 

użytkowników

S T R O N A  2

W A R S Z A W A  P A T . W obec d e fic y tu  m ieszkań, is to tn ą  s p r t t ł ’4  
je s t n ie  ty lk o  ?w ięks£an ie  tem pa ich  budow y, a le ta k ie  m r i l i -  
w ie  dok ła d ne  d oa tosow yw an le  w ie lk o ś c i i  s t ru k tu ry  lo k a l d o  
w ym ag ań  p rzysz łych  u ży tk o w n ik ó w '. W  p rz e c iw n y m  raz ie , « o -  
i c  do jść do tru d n o ś c i z p ra w id ło w y m  rozd z ia łem  n ow ych  i* ie -  
szkań.

Wizyta duńskich 
okrętów wojennych
G D Y N IA  P A P . 18 b m . w  g o d z i­

n a c h  p r z e d p o łu d n io w y c h  d o  G d y n i 
p r z y b y ł  z o f ic ja ln ą  w iz y  ;ą d y w i­
z jo n  o k r ę tó w  s z k o ln y c h  K r ó le w ­
s k ie j  M a r y n a r k i  W o je n n e j D a n ii 
p o d  d o w ó d z tw e m  k m d .  p o r .  K .  V . 
R a a b y e . W  s k ła d  ze s p o łu  w c h o d z i 
j a k o  f la g o w y  o k r ę t  -  baza „ A e g i r ”  
o ra z  d w a  p a tr o lo w c e  i d w a  ć w ic z e b  
n e  k u t r y  ż a g lo w e . N a  s p o tk a n ie  
z b l iż a ją c e g o  s ię  d o  G d y n i d y w iz jo ­
n u  w y p ły n ę ła  je d n o s tk a . M a r y n a r k i  
W o je n n e j,  a b a te r ie  n a d b rz e ż n e  po 
w i t a ł y  ją  s a lu te m  a r t y le r y js k im ,  
D u ń s c y  o f ic e r o w ie  z ło ż y l i  w iz y tę  
w  d o w ó d z tw ie  M a r y n a r k i  W o je n n e j 
o ra z  p r z y ję c i  z o s is l i  p rz e z  p rz e w ó d  
n ic z ą c e g o  P r e z y d iu m  M R N  w  G d y ­
n i  in ż .  M ie c z y s ła w a  W ó jc ik a ,  po 
e z y m  u d a l i  s ię  na  W e s te rp la t te ,  
g d z ie  z ło ż y l i  w ie ń c e  n a  p ły c ie  p a ­
m ią tk o w e j  .

W odowanie 

„Z iem i G dańskie j“

M/s „Warszawa “ 
- kolejny siatek dla PŻM

W  P IE R W S Z Y C H  d n ia c h  w rz e ­
ś n ia  b r .  z  p o c h y ln i  „ O d r a ”  w  Stoczeni 
S z c z e c iń s k ie j s p ły n ie  s ió d m y  s ta ­
t e k  o  n o ś n o ś c i 6 ty s .  D W T  n o szą cy  
n a z w ę  m ia s ta . B ę d z ie  to  m 's  „ W a r ­
s z a w a ” . J e d n o s tk a  p rz e z n a c z o n a  
je s t  d o  o b s łu g i l i n i i  z a c h o d n ic a f r y -  
k a ń s k ie j  w  s e rw is ie  „ U n ia f r ie a ” . 
P o n a d to  w  o s ta tn ic h  d n ia c h  s ie rp ­
n ia  s to c z n io w c y  s z cze c iń scy  z w o ­
d u ją  z  p o c h y ln i „ W u lk a n ”  k o le jn ą  
je d n o s tk ę  B U  p rz e z n a c z o n ą  d la  
a r m a to r a  ra d z ie c k ie g o . B ę d z ie  to  
1 2 ,5 -ty s ię c z n ik .

B A D A N IA  p rz e p ro w a d z c e  
przez zespół nau kow ców  z I n ­
s ty tu tu  B u d o w n ic tw a  M ieszka­
n iow ego w y k a z a ły , że greźba 
taka  is tn ie je . M . in . na  p iz y -  
k ła dz ie  W a rsza w y  s tw ie rd ź ';» 0 - 
że s t ru k tu ra  m ieszkań, k ó "®  
m a ją  być oddane do u ż y tk i w  
la ta c h  1966— 70 bardzo  o d b iS 3 
od p o trze b  w  te.i dziedziny- I  
ta k  p la n y  p rz e w id u ją , że z®*- 
"ó ln e j lic z b y  b udow anych  ' v  
rb e cne j 5 -la tce  m ieszkań  „ k ' 'a -  
ie ru n ’ ro w ÿ c h ”  b lis k o  30 p ^ o -  
s ta n o w ić  m a ją  m ieszkan ia  t;P'^- 
M - l  i M -2 , c z y li jedno  i  dVu_ 
osobowe. Tym czasem , w e d u 8 
d an ych  S t. RN , odsetek 
czeka jących  na ta k ie  m ieszka - 
n ia  je s t p rzeszło  3 -k ro tn ie  ii*V- 
szy. Z  d ru g ie j s tro n y  —  p e ta d  
42 proc. w a rs z a w ia k ó w  z n a jd u ­
jących  się na lis ta c h  p rz y d z ia ­
łó w  p o w in n o  o trzym a ć m iesz­
ka n ia  M -4  (czteroosobowe). a 
tym czasem  m ieszkań  te j w ’̂ d - 
kośei bud ow ać się będzie n ie ­
spełna 20 p roc.

P o d o b n e  d y s p r o p o r c je  w y s tę p u ją  
i w  b u d o w n ic tw ie  s p ó łd z ie lc z y m : 
18,3 p ro c . c z ło n k ó w  w a rs z a w s k ic h  
s p ó łd z ie ln i m ie s z k a n io w y c h  o e zeku  
je  n a  m ie s z k a n ia  M — 1 i  M —2, pod 
czas g d y  lo k a l i  te g o  ty p u  bę d a i« 
s ię  b u d o w a ć  p rz e s z ło  28 p ro c . c 
w ie le  za m a ło  p la n u je  s ię  
m ia s t  s p ó łd z ie lc z y c h  m ie s z k a ń  �	������ 
c io , sześc io  i  s ie d m io o s o b o w y c h . w  
in n y c h  w ię k s z y c h  m ia s ta c h  s y l;ua"  
c ja  n a  o g ó ł n ie  je s t  le p sza .

C oraz w iększe  w ą tp liw o ś c i 
b ud z i ró w n ie ż  p os tępu jący  z :r ®-

k u  na ro k  proces zm n ie jszan ia  
ogó lne j p o w ie rz c h n i b ud ow a ­
nych  m ieszkań. Jeszcze w  19-31 
re k u  w y n o s iła  ona 46.3 m  k w . 
t rz y  la ta  p óźn ie j spad ła  dc 41,2 
m . kw ., a w  ub. ro k u  n aw e t- dc 
39,5 m  k w . Tendenc ja  ta n ie  
odpow iada  s y tu a c ji ro d z inn e j 
k a n d y d a tó w  na m ieszkania . N ie  
zgadza się także  z n o rm a m i 
p ow ie rzchn i, k tó re  p rz e w id u ją  
ś re d n ią  44 m  k w . na m ieszka ­
n ie  N a le ży  dodać, że obecna 
p rze c ię tn a  p o w ie rz c h n i m iesz­
k a ln e j w  Polsce je s t je dn ą  z 
na jn iższych  w  Europ ie .

Z dan iem  fach o w ców , trzeba  
p od jąć  k ro k i zm ierza jące  do po ­
p ra w y  te j s y tu a c ji. Na leży 
przede w s z y s tk im  poddać re w i­
z ji s t ru k tu rę  p ro je k to w a n y c h  
m ieszkań.

�� �� �� �� �� m ie s ią c u  w  s to cz ­
n i  „S a n  M a rc o ”  w  T r ie ś e ie  z w o d o ­
w a n y  z o s ta n ie  t r z e c i z k o le i  s ta te k  
o  n o śn o śc i 24 ty s .  D W T  �� �� s „ Z ie ­
m ia  G d a ń s k a ” . P o „ Z ie m i  Szcze­
c iń s k ie j  1 „ Z ie m i  L u b u s k ie j ”  po ­
w ię k s z y  on  f lo t ę  P o ls k ie j  Ż e g lu g i 
M o r s k ie j .  ( w i t )

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

s-s „ H U T A  S O S N O W IE C ”  —  
d o  W ło c h  z w ę g le m .

S S „W IE C Z O R E K ”  —  d o  
S z w e c ji  z  w ę g le m .

M /S  „ K A P I T A N  M . S T A N K IE ­
W IC Z ”  —  d o  F in la n d i i  z d ro b ­
n ic ą .

W  D N IA C H  20—24 b m . S e k c ja  
Ż e g la rs k a  Z M S  p r z y  P / M ,  o rg a ­
n i z u j ’  r e js  ja c h to w y  d ia  uczcze­
n ia  ł00 0 -lec ;a  P a ń s tw a  P o ls k ie ­
go . 14 m ło d y c h  ż e g la rz y  w y p ły ­
n ie  ja c h ta m i s /y  ..C E TT”  i s y 
„ C O N R A D ”  ze S zcze c in a  do  
T rz e b ie ż y , W o lin a , W id u  Cno w e  j ,  
N o w e g o  W a rp n a  l L u b in ia .  W  
czas ie  r e js u  z w i fd z ą  o n i O ś ro ­
d e k  Ż e g la r s k i w  T rz e b ie ż y , w y ­
k o p a lis k a  a rc h e o lo g ic z n e  w  W o ­
l i n ie  i  s p o tk a ją  s ię  z. m ło d z ie ż ą  
Z M W  i  u c z e s tn ik a m i o b o zu  Z M S  
„ J u w e n tu r ”  w  W id u c h o w e j.

B A N D E R A  P Z M  W  K R A J U  
W S C H O D Z Ą C E G O  S Ł O Ń C A

W  K O Ń C U  b ie ż ą c e g o  m ie s ią ­
ca m o to ro w ie c  P Z M  — m  s 
„ T R A N S P O R T O W IE C ”  po d  d o ­
w ó d z tw e m  k p t .  ż . w . B a n s le b e -  
na  w y p ły n ie  z ła d u n k ie m  14 OSO 
to n  w ę g la  u o  ja p o ń s k ie g o  p o r tu  
W za s ię g u  C H IB A  — Y A W A T A . 
P o  w y ła d u n k u  w ę g la  s ta te k  p o ­
p ły n ie  d o  S IH A N O U K  V I L L E  w  
K a m b o d ż y  p o  k u k u r y d z ę  d la  
C H *  k O L IM P E X .

Remont radiostacji
w Raszynie

W A R S Z A W A  P A P . J a k  ju ż  in f o r  
m o w a iiś m y , w  d n ia c h  o d  22 s ie rp#5'** 
r io  24 w rz e ś n ia  b r .  r a d io s ta c ja  �� �� �� �� 
t r a ln a  p ra c u ją e a  n a  l a l i  d łu g ie j  
1322 n t (n a d a ją c a  p r o g r a m  I )  n ie  bę 
d z ie  c z y n n a  w  d n i  p o w s z e d n ie  od 
ge dz . 4.57 d o  ł€.8». N ie c z y n n e  będą 
ta k ż e  w a rs z a w s k ie  r a d io s ta c je  u l ­
t r a k r ó t k o fa lo w e .  p r a c u ją c e  n a  fa ­
la c h  69,2 ��  67,94 M K Z .  P ro g ra m y  
n ie d z ie ln e  n a d a w a n e  b ę d ą  n o r n ia ł-  
n ie  p rz e z  e a ły  dzień-.

P rz e rw a  w  p r a c y  r a d io s ta c ji  s fł ° -  
w o d o w a n a  je s t  k o n ie c z n o ś c ią  W'v~ 
K o n a jiia  d ru g ie g o  e ta p u  p ra c  r e ­
m o n to w y c h  m a s z tu  a n te n o w e g o  w 'a r  
s z a w s k ie j r a d io s ta c ji  c e n t r a ln e j .

A b y  n ie  p o z b a w ić  s łu c h a c z y  w ic ­
iu  a t r a k c y jn y c h  c y k l ic z n y c h  a»*dv -  
c j i .  e m ito w a n y c h  w  p ro g r a m ie  I  4 °  
g o d z . IS A * p rz e n ie s io n o  je  d o  p ro ­
g ra m u  I I .

Warszawskie ciekawesiki
W IĘ K S Z O Ś Ć  w a rs z a w ia k ó w  

ma ju ż  za sobą u rlo po w e  em o­
cje . Z  ró żn oro d nych  fo rm  od ­
poczynku  sko rzys ta ło  w  m ie ­
s iącach le tn ic h  ok. 600 tys ięcy 
m ieszkańców  W a rszaw y.

Na p ow raca ją cych  czeka w  
kasach  P K O  300 -m ilio no w a  
k w o ta  odsetek. M ieszkańcy  s to ­
lic y  są oszczędni. W  c iągu ro ku  

trz y m u ją , ty lk o  z ty tu łu  od-

O S O B L IW O Ś C IĄ  s to lic y  są 
je dn a k  n ie  ty lk o  nocne eska­
pady tu rys tyczn e . M a to  k le  w ie  
np, że na jw iększą  20-p rocen to - 
wą, d yn a m ikę  w z ros tu  p og ło ­
w ia  z w ie rzą t w yka zu je ... ś ró d ­
m ieście  W a rszaw y. N ie  opodal 
u lic y  M a rs z a łk o w s k ie j ż y ją : o- 
ka za ły  b u h a j, 102 św in ie , ćw ie rć  
tysiąca k u r . S to łeczne ro ln ic ­
tw o  e ks p o rtu je  w a rzyw a  i  k w ia

setek, p ra w ie  900 m in  z ł, a lic z -  20 k ra jó w . N a jp o w a ż n ie j
szym i k o n tra h e n ta m i są: F in ­
la n d ia , N R F , A n g lia , Szwecja, 
K anada, W łoch y  i D an ia . P o­
w ie rz c h n ia  s z k la rn i o g ro d n i­
czych je s t za led w ie  10 razv 
m n ie jsza  od p o w ie rz c h n i w szy ­
s tk ic h  w a rsza w sk ich  m ieszkań  
k w a te ru n k o w y c h .

W A R S Z A W A  z a jm u je  p ie rw -

ba książeczek oszczędności; 
w y c h  je s t ju ż  w iększa  od l ic z ­
by. m ieszkańców  m iasta .

S koro  ju ż  m ow a o p ie n ią ­
dzach, w a rto  podać, że w  b u d ­
żecie "w arszaw iakó w  n iem a ią  
pozyc ją  są w y d a tk i na... znacz­
k i pocztowe. R ocznie  s ięga ją  ________  ____ _̂___ _
one 63 m in  z ł. C odzienn ie  p 1- sze m ie jsce  w  k ra ju  pod w zg lę - 
szą m ieszkańcy s to lic y  ponad gem lic z b y  p lenerow Tych  scen 
60 tys. lis tó w  i  o tr z y m u ją  aż m uzycznych  i  te a tra ln y c h . Jest 
180 1>’S- ich  obecnie 17, a n iebaw em

T E G O R O C Z N Ą  w a k a c y jn ą  przybędą dalsze trz y . M . in. 
nowością  je s t nocne zw iedza- p rzy  B a rb a k a n ie  na S ta ry m  
n ie  s to lic y  p rzez tu ry s tó w  z M ieście  u tw o rzon a  zostanie sce- 
k ra ju  i  za gran icy . O d p oczą t- na w id o w is k  h is to rycznych . W  
k u  czerw ca w  w y p ra w a c h  ta -  s ie rp n iu  rozpoczę ły s ię  p rze d - 
k ic h  w z ię ło  u d z ia ł 580 za g ra - s taw ien ia  na sk ła da n e j scenie

T U R Y S T Y C Z N A  P O C Z T A

Z  in i c ja t y w y  O k rę g o w e g o  
U rz ę d u  P o c z to w e g o  w  S z c z y t­
n ie  ( w o j .  o ls z ty ń s k ie )  p r z y s tą ­
p io n o  do  z a w ie s z a n ia  s k rz y ­
n e k  p o c z to w y c h  — p r z y  t r a ­
sach p r z e lo to w y c h , w  b a rd z ie j 
r u c h l iw y c h  p u n k ta c h  tu ry s t y c z  
n y c h  o d d a lo n y c h  o d  w s i i  m ia  
s te c z e k . T u r y ś c i  p ie s i i  z m o ­
to ry z o w a n i p r z y ję l i  to  u d o g o d  
n ie n ie  z z a d o w o le n ie m , szcze­
g ó ln ie  c i, k tó r z y  p rz e b y w a ją  
na  te re n a c h  tu ry s t y c z n y c h  po ­
ło ż o n y c h  z d a la  od  u rz ę d ó w  
p o c z to w y c h .

N a  z d ję c iu :  m ło d z i t u r y ś c i  
k o r z y s ta ją  z u d o g o d n ie n ia , j a ­
k im  je s t  te re n o w a  s k r z y n k a  
p o c z to w a , p rz e s y ła ją c  z o d d a ­
lo n y c h  K ie jk u t  N o w y c h  (p o ­
ło ż o n y c h  na  s z la k u  S z c z y tn o — 
R u c ia n e ) p o z d ro w ie n ia  d la  n a j  
b liż s z y c h .

C A F  — M o ro z

Sesja dziennikarzy

n icznyeh  g ru p  w yc ie czko w ych . 
Ja k  się okazu je , ta k ie  s p o tka ­
n ia  z uśp ionym  m iastem  są e- 
m o c jonu jące  ró w n ie ż  d la  s ta ­
ły c h  m ieszkańców  W arszaw y. 
Coraz g łośn ie j dom agają  się on i 
p rz e ja ż d ż k i s ta tk ie m  po W iś le , 
la m p k a  w in a  u F u k ie ra  połączo 
na z w y s tę p a m i ka b a re tu , k o ­
l e j ą  p rz y  b lasku  św iec —  b y ­
ły  p rzy je m n ośc ią  n ie  ty lk o  p rzy  
je zdn ych .

P a rk u  W ila n o w s k im . S pe k­
ta k le  o db yw a ją  s ię  tu ta j w 
X V II-w ie c z n y c h  s tro ja ch .

Morderca sam zam eldował 1 0
o „ s n lk n lą d u “  o f ia ry  

Makabryczne odkryc e w Łodzi
O P IN IA  p u b lic z n a  w  Ł o d z i z o s la 

w s tr z ą ś n ię ta  m a k a b r y c z n y m  od­
k r y c ie m  d o k o n a n y m  p rz y  p a d k o w ,'-

4 0 - le tn i e le k t r y k  ( n a z w is k a  je g o  
ze  w z g lę d u  na  d o b ro  ś le d z tw a  n ic  
m o żn a  je szcze  u ja w n ić ) ,  k tó r y  p ó l

na to r f o w is k u  p r z y  u l .  C z a p li.  J a k  :o ls u  te m u .. .  z a w ia d o m ił m il i c ję  
in fo r m u je  „ K u r i e r  P o ls k i ”  b a w ią c ^  •*—*>-«——*-> « - ¡~  *
s ię  ta m  c h ło p ie c  w  s ta w ie  p o to r f« ’ "  
v .y m  z n a la z ł. . .  lu d z k ą  rę k ę . Z a w ia 
d o m io n o  n a y e h n . is s t  f u n k c jo n a r iu ­
szy  M O  i  ro z p o c z ę to  da lsze  p o s z J - 
k iw a n ia ,  k tó re  * ”  ' '

z w ło k

p rz e d łu ż a ją c e j s ię  n ie o b e c n o ś c i 
A n ie l i  R e s p o n d e k . S u g e ro w a ł on  
w ó w c z a s , że k o b ie ta  w y je c h a ła  z 
m ia s ta  w  p o d ró ż  s łu ż b o w ą , c o  p o -

____________ p -z e d n io  d o ść  czę s to  c z y n i ła ,  p ro -
d o p r o w a d z iły  d o  o<ł w a d z ą c  z a k u p y  d z ie !  s z tu k i,  g d y ż  
k o b ie c y c h , p o r ą b ^ -  p ra c o w n ic ą  „ D e s y ” . J a k  u s ta -

n y c h  1 z a k o p a n y c h  w  k i lk u "  ka rt«?- io n o , m o rd e re a  c h c ą c  u p ra w d o p o d o b  
-.ach . n ić  sw ą  te zę  o w y je ź d z ić  o f ia r y

W’ to k u  ż m u d n y c h  u s ta le ń  z w ło k i  s p a l i ł  część je j  g a r d e ro b y .  M o rd e r  
z id e n ty f ik o w a n o .  O k a z a ło  s ię , �� ��  s iw a  d o k o n a ł w  m ie s z k a n iu  o f ia r ,  
je s t  to  z a g in io n a  w  ta je m -n ie z y c h  du sząc  ją .  N a s tę p n ie  p o ć w ia r lo w s  
o k o lic z n o ś c ia c h  w  n o c y  z  1 n a  2 fte  d a ło  k o b ie ty  s p a k o w a ł w  k a r t  
g r u d n ia  u b . r o k n  4 3 - łe in ia  A n ie la  » y  i w y w ió z ł  t r a m w a je m  na  u l 
R e sp o n d e k , z a ir .  w  L o d z i p r z y  u !. C z a p li.
T r a u g u U *  8. N ie  w y ja ś n io n e  d o ­
ty c h c z a s  n a g le  z n ik n ię c ie  k o b ie ty  
z w ła s n e g o  d o m u  s ta n o w i ło  zag ad­
k ę . d ‘a  p r o w a d z ą c y c h  w  te j  s p ra ­
w ie  ś le d z tw o .

Jesse ze  te g o  sa m e g o  d-o is, w  Jeté *» ł« ż*? y  czas ś le d z tw o  
ym z n a le z io n o  m a k a b ry c z n e  pa- zńHW Uącł® A. - -

N ie z n a n e  są jeszcze  m o ty w y  o h y d  
n e g o  m o rd u . Z a b ó jc a  —  k t ó r y  w  
p r z e m y ś ln y  spo sób  fa łs z y w y m i ze­
z n a n ia m i d o p r o w a d z ił  d o  te g o , że 

-v  s p ra w ie  
p o w a d z e

k u n  k i  w  s ta w ie , a re a e io w a n o  m o r-  fa łs z y w y m  t r o p e m  —  p r z y z n a ł 
-*e rcę  k o b ie ty .  O k a z a ł s ię  o t o  >1« d o  w in y .

Piraci drogowi 
-  przed sądem 

doraźnym
P O Z N A M  P A P . P rz e d  S ą d e m  W o­

je w ó d z k im  w  P o z n a n ia  o d b y ł  się 
w  t r y b ie  d o ra ź n y m  p ro c e s  26 -łe t- 
u ie g o  H ie r o n im a  K A Ż M U iH C Z A K A , 
k ie r o w c y  p o z n a ń s k ie g o  „ M o s to s ta ­
l u ” .

l*o  w y p ic iu  w ię k s z e j i lo ś c i a lk o ­
h o lu , z a b ra ł on  s a m o w o ln ie  s łu ż b o ­
w y  sa m o ch ó d  „W a rs z a w a ”  i  p o je ­
c h a ł z K o n in a  do  G o s ła w ic .  N ie  pa ­
n u ją c  n a d  k ie r o w n ic ą  w p a d ł na  
c h o d n ik  w  m ie js c o w o ś c i N ie s łn s z  
i n a je c h a ł na  S - ie in ie g o  M ie c z y s ła - ’ 
w a  K o ru s a . C h ło p ie c  z g in a ł na 
m ie js c u . S ą d  s k a z a ł H . K a ź m ie rc z a -  
ka  n a  12 l a t  w ię z ie n ia .

R Z E S Z Ó W  P A P . P r o k u r a tu r a  W o ­
je w ó d z k a  w  R zeszo w ie  p rz e s ła ła  do  
S ą d u  W o je w ó d z k ie g o  a k t  o s k a rż e ­
n ia  z w n io s k ie m  o ro z p o z n a n ie  s p ra  
w y  w  t r y b ie  d o ra ź n y m  p rz e c iw k o  
p i r a t o w i  d ro g o w e m u  H e n ry k o w i 
S U S Z Y Ń S K IE M U , z a t ru d n io n e m u  w  
s k ła d n ic y  d re w n a  w  M a jd a n ie ,  p o w . 
K o lb u s z o w a .

J a k  w y n ik a  *  a k tu  o s k a rż e n ia  — 
p ó ź n y m  w ie c z o re m  9 l ip c a  b r . .  po 
w ię k s z e j p i ja ty c e  (b a d a n ie  k r w i  w 
3 p o d * , po  w y p a d k u  w y k a z a ło  1,6 
p r o m i ł le  a lk o h o lu )  — H . S u s z y ń s k i, 
n ie  p o s ia d a ją c y  p ra w a  ja z d y  — za­
b r a ł  s a m o w o ln ie  w  C isnę .i s a m o ch ó d  
c ię ż a ro w y  „ P r a g a ”  w  k tó r y m  z n a j­
d o w a ło  s ię  d w u  p a s a ż e ró w . M im o  
s p rz e c iw u  k ie r o w c y  H . S u s z y ń s k i 
u r u c h o m i ł  s i l n i k  u  p o m o c ą ... d w »  
z ło tó w k i  i  r u s z y ł w  d ro g ę .

N ie  p a n n ic e  d o s ta te c z n ie  n a d  p o ­
ja z d e m . p i ja n y  k ie r o w c a  n a je c h a ł 
n a  s to ją c ą  p o  le w e !  s t r o n ie  d ra «  i 
p rn p ę  tu r y s tó w .  J e d e n  s  n ic h .  23- 
b * tn i s tu d e n t J a n  B rz o s te k  z Ja« ła  
z o s ta ł c ię ż k o  r a n y ,  p o  p rz e w ie z ie ­
n i *  d o  s z p ita la  w n s r ł .  T rz e  |  t M i  
t u r y ś c i  o d n ie ś l i  le k k ie  o b ra ż e n ia .

Obsługa i transport 
w porcie

W C Z O R A J  w  s a l i  k o n fe re n c y jn e j  
D O K I*  ro z p o c z ę ła  s ię  d w u d n io w a  
w y ja z d o w a ,  s es ja  S e k c j i  T r a n s p o r tu  
i  K o m u n ik a c j i  S to w a rz y s z e n ia  D z ie ń  
n ik a r z y  B e łs k ic h . W  s e s ji u d z ia ł  
b io rą  d z ie n n ik a r z e  z ca łe g o  k r a ju  
o ra z  d y r e k to r z y  i  w ic e d y r e k to r z y ;  
D O K P  — M ie c z y s ła w  L E W IŃ S K I,  
Z a rz ą d u  P o r tu  S zcze c in  —  J e r z y  
K O R Z O N E K , Ż e g lu g i na O d rz e  —  
S .a n is ła w  B O R Z Ę D O W S K 1 , Ż e g lu g i 
S z c z e c iń s k ie j —  K a z im ie rz  M Z Y C ł-  
I  O D , P K S  — F ra n c is z e k  D O M IN IK ,  
P rz e d s ię b io rs tw a  S p e d y c j i  K r a jo w e j  

| — Z b ig n ie w  C IC H Y .

P o d cza s  k o n fe r e n c j i  w  D O K P  
d z ie n n ik a rz e  p o in fo r m o w a n i z o s ta li 
t> zn a c z e n iu  i  r o l i  p o r tu  szcz e c iń ­
sk ie g o , p ro b le m a c h  w y ła n ia ją c y c h  
i j ę  n a  s ty k u  w s p ó łd z ia ła n ia  m o r ­
s k ic h  i lą d o w y c h  ś r o d k ó w  tra n s p o ć  
t u  i  g łó w n y c h  k ie r u n k a c h  ro z b u d o  
w y  i r o z w o ju  p o s z c z e g ó ln y c h  z a in te  
re s o w a n y c h  p rz e d s ię b io rs tw . U eze s t 
p ic y  s e s ji z p o k ła d u  s ta tk u  ż e g lu ­
g i S zcze c ińsk ie ')  z a p o z n a li s ię  r ó w ­
n ie ż  b e z p o ś re d n io  z p ra c ą  p o r tu ,  
m ię d z y  in n y m i  e le w a to ra  „E w a J ’ 
i ta ś m o w a  d o  p rz e ła d u n k u  w ę g ła . 
P o  p o łu d n iu  n a to m ia s t u d a l i  s ię  d ro  
gą w o d n ą  do  Ś w in o u jś c ia ,  z a p o z n a ­
ją c  się w  t r a k c ie  r e js u  z  w a r u n k a  
m i lo k a ln y m i p rz y s z łe g o  p o r tu  b a r  
k n w e g o  n r z y  k o m b in a c ie  p o l ic k im ,  
t o r u  w o d n e g o  S zcze c in  —  S w in o n ja  
c e i p la n ó w  ro z b u d o w y  a w a n p o r tu  
w S w in o n jś f iu .  P o  p r z y b y c iu  n a  
m ie js c *  w  k e le io w y m  o ś ro d k u  w c z a  
s o w y m  u c z e s tn ik ó w  se s ji p o in fo r m o  
w a n o  o d z ia ła ln o ś c i i r o z w o ju  u rz ą  
d ze ń  s o c ja ln o -b y to w y c h  w  O k rę g u  
K o le j  P a ń s tw o w y c h  S zcze c in .

D z is ie js z y  d z ie ń  p rz e z n a c z o n y  b y l  
n a  z w ie d z a n ie  w y b r a n y c h  o b ie k tó w  
w  r c jo « ie  Ś w in o u jś c ia  i n a  z a m k n ię  
c ie  s e s ji.

(d y m )

Dzieci spowodowały 
groźny pożar

Ł Ó D Ź  P A P . W  c z w a r te k  p o  p o ­
łu d n iu  w y b u c h ł  w  C ie lą d z u  p o w . 
K a w a  M a z o w ie c k a  g ro ź n y  p o ż a r . O -  
g ie ń  s t r a w i ł  c a łk o w ic ie  b u d y n e k  
m ie s z k a ln y  i d w ie  s to d o ły  ze z b io ­
r a m i.  C z ę ś c io w e m u  s p a le n iu  u le g ły  
d w ie  o b o r y  i b u d y n e k  m ie s z k a ln y . 
P o ż a r g a s iło  V je d n o s te k  o c h o tn i­
c z y c h  s tra ż y  p o ż a rn y c h , k tó re  w a l ­
c z y ły  z ż y w io łe m  p rz e s z ło  1,5 go ­
d z in y .

O g je ń  z a p ró s z y ły  p o z o s ta w io n e  be z  
o p ie k i,  b a w ią c e  s ię  z a p a łk a m i d z ie ­
c i w  w ie k u  4 1 2 la t .

S t r a ty  w y n o e z ą  o k . M f  ty s . z ł .
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B R U K S E L A . A d m ira l ic ja  
b e lg ijs k ie j f lo ty  o g ło s iła , że p o ­
s z u k u je  84 p ra c o w n ik ó w  ró ż ­
n ych  sp ec ja ln o śc i. N a jw ię k s z e  
z a c ie k a w ie n ie  w z b u d z iła  p osa ­
da  „ogrodnika a d m ira lic ji’'. 
Jednocześn ie  M in is te rs tw o  O - 
b ro n y  B e lg ii o g ło s iło , że w  te ­
g o ro czn ym  sezonie  t ru s k a w k o ­
w y m  o d k o m e n d e ro w a n o  do p o ­
m o cy w  zb io ra c h  tru s k a w e k  
1 500 ż o łn ie rz y .

W banku urodzony
L O N D Y N . P a n i M a d e le in e  

K itc h e n , la t  23, w  K in g s w in -  
fo rd ,  w  h ra b s tw ie  S ta f fo rd s h i­
re , w y s z ła  po s p ra w u n k i i  po 
d ro dze  zda ła  sobie  sp ra w ę , że 
o czeku je  la d a  c h w ila  z ja w ie ­
n ia  się p o to m ka . P o s ta n o w iła  
je d n a k  p rz e d te m  z a w ia d o m ić  
o te j ra d o s n e j n o w in ie  m ęża, 
w s tą p iła  do b a n k u , w  k tó r y m  
p an  K itc h e n  p ra c u je  i u ro d z iła  
syn a  w  b iu rz e  je g o  o jca . Jest 
to  trz e c i syn  p a ń s tw a  K itc h e n .

Nowy sukces
9 -le tn ie j
śpiewaczki

S T A R A N IE M  N a t io n a l  F e d e ­
r a t io n  o f  M u s ic  C lu b s  w  C h ;-  
c a g o  o d b y ł  s ię d o r o c z n y  f e s t i ­
w a l  w o k a ln o -m u z y c z n y  m ło ­
d z ie ż y  s fe d e ro w a n e j w  t e j  o r ­
g a n iz a c j i .

P o  r a z  t r z e c i  w y s tą p i ła  n a  
fe s t iw a lu  z n a n a  m ło d a  ś p ie ­
w a c z k a  k o lo r a tu r o w a  D a n ie la  
S ik o ra ,  l ic z ą c a  9 i  p ó ł  la t .  
W y s tą p iła  o n a  w  k o n k u r e n c j i  
s ta rs z y c h , z d o b y w a ją c  96 p u n k  
tó w  n a  100 m o ż l iw y c h .

D a n ie la  S ik o r a  m a  ju ż  za so 
b ą  b o g a tą  p rz e s z ło ś ć  a r ty S ty c z  
n ą  —  26 w y s tę p ó w  k o n c e r to ­
w y c h  i e s t ra d o w y c h ,  w y k o ­
n u je  u t w o r y  V e rd ie g o ,  C h o p i­
n a , M o z a r ta ,  B iz e la .

B r a t  A n ie l i ,  Z d z is ła w  R y ­
s z a rd  o c z te ry  la ta  s ta rs z y  u -  
z y s k a ł  w  k o m b in a c j i  J u n io ­
r ó w  ta k ą  sa m ą  i lo ś ć  p u n k t ó w .  
R z a d k o  s p o ty k a n y  w  t y m  w ie  
k u  b a r y to n  r o k u je  w ie lk ą  
p r z y s z ło ś ć . P r ó c z  z d o ln o ś c i 
ś p ie w a c z y c h  g r a  o n  ta k ż e  .n a  
s k rz y p c a c h  i m a lu je .

C zy zaczniemy z n im  rozmawiać?
— M  —

Barbara Gordon 44>

Delfin -  nasz kuzyn
O D  1 M A J A  1966 R Y B A K O M  R A D Z IE C K IM  nie wolno  

łow ić  de lfin ó w , zw ie rzą t k tóre  n ie  są zw y k ły m i zw ierzę tam i. 
M in is te r  gospodarki ry b n e j Z S R R  zabron ił c h w ytan ia  d e lf i­
nów  na M o rzu  C zarnym  i na M o rzu  A zow skim  —  jedynym  
re jon ie , gdzie rybacy radzieccy za jm o w a li się jeszcze poło­
w em  tych stw orzeń. P ow zią ł on tę  decyzję w  odpow iedzi ha 
apel biologów, k tó rzy  z coraz w iększym  podziw em  badają  
zachow anie się i um iejętności de lfinów .

D E L F IN Y  są na jm ądrze jszy  
m i po człow ieku  istotam i na 
k u li ziem skie j. E k s p e ry m e n ty  
p rz e p ro w a d z o n e  w  o cea na riach  
a m e ry k a ń s k ic h  i  ra d z ie c k ic h  
w y k a z a ły , że s tw o rz e n ia  te 
b a rd z o  szyb ko  o p a n o w u ją  sto 
s u n k o w o  s k o m p lik o w a n e  czyn  
nośc i i  n iezw yk -le  ła tw o  n aw ią  
ż u ją  k o n ta k t  z c z ło w ie k ie m .

A m e ry k a ń s k i u czon y  Jo hn  
L i l l y ,  c zo ło w y  o rę d o w n ik  spra 
w y  d e lf in ie j,  uczy te zw ierzę  
ta  w ym a w ia ć  słowa i cale zda 
n ia  i Jest przekonany, że k ie  
dyś człow iek i d e lf in  będą mo 
g li rozm aw iać z sobą i przeka  
zyw ać w zajem nie  różne in fo r­
m acje!

D e lf in y  p rz y ja ź n ie  odnoszą 
s ię  do  lu d z i,  lu b ią  b a w ić  się 
z d z ie ćm i, a o w y p a d k a c h  r a ­
to w a n ia  to n ą c y c h  p rzez  d e l f i ­
n y  g łośno  b y ło  ju ż  w  s ta ro ­
ży tno śc i. N ik t  n ig d y  n ie  w i ­
d z ia ł, a by  d e lf in  n a p a d ł na 
c z ło w ie k a .

D E L F IN  T U F F Y  w y t r e s o w a n y  
p rz e z  A m e r y k a n in a  W . R ossa p o ­
t r a f i  p r z y n o s ić  n a  b rz e g  p r z e d m io ­
t y  z d n a ,  w ra c a  na  s y g n a ł z o d le ­
g ło ś c i 3,5 k i lo m e t r a ,  a w  c z a s ie  
p r ó b  r a t u je  „ t o n ą c y c h ’ » p łe tw o n u r ­
k ó w .  J e s ie n ią  u b ie g łe g o  r o k u  T u f f y

Kosząca perspektywa
N I Ę J A K I  S M IT H  z a m ie s z k a ły  w  

• N o w y m  J o r k u  p r z y  P ią te j  A v e n u e  
o m y łk o w o  o t r z y m a ł l i s t  z a a d re s o ­
w a n y  d o  je g o  im ie n n ik a  z S z ó s te j 
A v e n u e .  T r e ś ć  l i s t u  b y ła  n a s tę p u ­
ją c a :  „ J e ż e l i  w  c ią g u  t r z e c h  d n i  
n ie  w y ś le  p a n  n a  w s k a z a n y  a d re s  
1« t y s ię c y  d o la r ó w ,  p a ń s k a  ż o n a  
■ o s ta n ie  p o r w a n a  i  z a m o rd o w a n a ” .

S m ith  n a ty c h m ia s t  o d p o w ie d z ia ł:  
„ N i e  je s te m  t y m  S m ith e m , a le  
p r a g n ę  w a s  p o in fo r m o w a ć ,  że j e ­
s te m  b a r d z o  z a in te r e s o w a n y  w a szą  
p r o p o z y c ją ” .

(e t)

s łu ż y ł  za  g o ń c a  a k w a n a u to m  z p o d  
w o d n e g o  d o m k u  S ra ła b -2  u  w y b r z e ­
ży  K a l i f o r n i i  —  c o d z ie n n ie  p r z y n o ­
s i ł  im  ś w ie ż e  g a z e ty  ze  s la tk u - b a z y .

P R Z E D  K I L K O M A  L A T Y  s z w a j­
c a r s k i  z o o lo g  A d o l f  P o r tm a n n  sp o ­
r z ą d z ił  l i s t ę  n a jm ą d r z e js z y c h  z w ie ­
rz ą t .  D e l f in  z n a la z ł s ię  n a  p ie r w ­
s z y m  m ie js c u  ze  195 p u n k t a m i .  S ło ­
n io w i  p r z y z n a ł  P o r t m a n n  d r u g ie  
m ie js c e  i  150 p u n k t ó w ,  a m a łp o m  
c z łe k o k s z ta ł tn y m  d o p ie ro  t r z e c ie  
m ie js c e  i t y l k o  63 p u n k t y .  C z ło w ie k  4 
b y ł  o f ic ja ln ie  p o za  w s z e lk ą  k o n k u ­
r e n c ją ,  c ie k a w e  J e d n a k , że  z o o lo g  
d a ! m u  n ie w ie le  w ię c e j  p u n k t ó w  
n iż  d e l f in o w i  —  214.

C zęść u c z o n y c h , z w ła s z c z a  c i,  
k t ó r z y  s a m i n ie  e k s p e r y m e n tu ją  z 
d e l f in a m i ,  p rz e s trz ? g a  p rz e d  a n t r o -  
p o m o r f iz o w a n ie m  ty c h  z w ie r z ą t  f  
w y o lb r z y m ia n ie m  ic h  u m ie ję tn o ś c i .  
U c z e n i c i  są d zą , że  d e l f in  m o że  
s ta ć  s ię  n a jw y ż e j  c z y m ś  w  r o d z a ju  
w y tr e s o w a n e g o  o w c z a rk a  m o r s k ie ­
g o . W ą tp ią  o n i w  s z c z e g ó ln o ś c i, 
a b y  m o ż n a  b y ło  n a u c z y ć  d e l f in a  
k o m u n ik o w a n ia  s ię  z c z ło w ie k ie m  
p r z j t  p o m o c y  m o w y  lu d z k ie j .

L I L L Y  I  JE G O  Z W O L E N N I 
C Y  o d p o w ia d a ją , że n a s ta n ie  
d z ień , g d y  d e lf in  n au czy  się 
ję z y k a  lu d z k ie g o  —  c z ło w ie k  
ję z y k a  d e lf in ó w . Badacze 
s tw ie rd z i l i  b o w ie m , że d e lf in y , 
p o ro z u m ie w a ją  się m ię d z y  so ­
bą p is k a m i, ś w is ta m i i  ca łą  
gam ą in n y c h  d ź w ię k ó w .

N a  ko rz y ś ć  d e lf in a  św ia d czy  
też je g o  m ózg, ba rd zie j po fa ł­
dow any niż mózg człow ieka. 
O d p o w ie rz c h n i .m ó zgu  za leży 
ilo ś ć  sza rych  k o m ó re k , od 
n ic h  zaś poz io m  in te lig e n c ji.  
Za leżność  ta  może n ie  być  
re g u łą  —  w  k o ńcu  n a w e t L i l ­
ly  uw aża  s ię  za in te l ig e n tn ie j­
szego od d e lf in ó w  —  a le  le kce  
w a ż y ć  je j  n ie  w o ln o .

K o n ie c z n e  są  z a te m  d a ls z e  b a d a ­
n ia .  U c z e n i z a ło ż ą  n o w e  o c e a n a r ia  
i  b ę d ą  p o d p a t r y w a li  w  n ic h  n a ­
s z y c h  m o r s k ic h  b r a c i.  N a w ią z a n ie  
w s p ó łp r a c y  z d e l f in a m i  u  p ro g u  
e r y  z a g o s p o d a ro w a n ia  w s z e c h o c e - 
a n u  m ia ło b y  o g r o m n e  z n a c z e n ie .

O C Z Y W IŚ C IE  o cea na ria  k o ­
s z tu ją , i  b ad an ia  p rze c iąg n ą  
się  za pe w n e  d łu g ie  la ta . J e d ­
n akże  n a jd ro ż s z y  basen d la  
d e lf in ó w  je s t  tań szy  od ra d io  

•te le s k o p u , k tó r y m  a s tro n o m o ­
w ie  m a ją  n a d z ie ję  odebrać  
s y g n a ły  od p oza z ie m sk ich  c y ­
w il iz a c j i .

Bardzo , m o ż liw e , że p rę d z e j 
za czn ie m y d o w ia d y w a ć  się  od 
d e lf in ó w  o w y d a rz e n ia c h  na 
d n ie  m o rs k im  n iż  o db ie rze m y  
w o ła n ie  k o s m itó w .

R Y S Z A R D  P IE K  A R O W IC Z  
(N N T -P A P )

| Meto-ciekawostki
Poznań

bez trolejbusów
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„Wołgi“ 
i „Moskwicze“ 

jadą w świat
S A M O C H O D Y  p r o d u k c j i  Z S R R  

c ie s z ą  s ię  c o ra z  p o w s z e c h n ie js z y m  
p o w o d z e n ie m  w  w ie lu  k r a ja c h  
ś w ia ta .  O s ta tn io  z a w a r to  k o r z y s tn e  
u m o w y  n a  d o s ta w ę  w o z ó w  o s o b o ­
w y c h  i c ię ż a ró w e k  m . in .  d o  F ra ń  
c j i ,  N R D , W ę g ie r ,  L ib a n u  i A r a b i i  
S a u d y js k ie j .  w  u b ie g ły m  r o k u  
Z w ią z e k  R a d z ie c k i w s z e d ł r ó w n ie ż  
n a  r y n e k  s k a n d y n a w s k i z s a m o c h o  
d a rn i „ W o łg a ” . P o n a d  50 ty s .  „ M o s  
k w ic z ó w ”  d o s ta rc z o n o  d o  F in la n d i i ,  
S z w e c ji ,  D a n i i  i  B e lg i i .

Co 15 z samochodem?

Biurokracja gnębi inżynierów
A r m ia  n a s z y c h  in ż y n ie r ó w  1 t e c h n ik ó w  s ię g a  ju ż  p r a w ie  p ó l 

m il io n a  o só b . M im o  te j  im p o n u ją c e j  l i c z b y ,  p r z e m y s ł i  p la c ó w k i  
» » ♦ » k o w o -b a d a w c z e  o d c z u w a ją  s t a ły  d e f i c y t  s p e c ja l is tó w .  A n a l iz y  
p r z e p r o w a d z o n e  p rz e z  N O T  w  u r z ę d a c h  c e n t r a ln y c h ,  fa b r y k a c h  
ł  in s t y t u ta c h  w y k a z a ły  je d n a k ,  że n ie  t y l e  b r a k i  l ic z b o w e ,  c o  n ie ­
w ła ś c iw e  w y k o r z y s ta n ie  cza su  in ż y n ie r ó w  je s t  p r z y c z y n ą  o w y c h  
t r u d n o ś c i .

A n a l iz a  cza su  p r a c y  In ż y n ie r ó w  p o z w o l i ła  s tw ie r d z ić ,  że w  u rz ę ­
d a c h  c e n t r a ln y c h :  m in is te r s tw a c h  i  z je d n o c z e n ia c h  in ż y n ie r o w ie  
t r a c ą  b e z p r o d u k ty w n ie  p o n a d  23 p r o c .  's w e g o  cz a s u , w  fa b r y k a c h  
czas  n ie  w y k o r z y s ta n y  s ię g a  39 p r o c . ,  n a jw ię k s z e  zaś m a r n o t r a w ­
s tw o  c e n n y c h  g o d z in  p r a c y  e k s p e r tó w  w y s tę p u je  w  in s ty t u ta c h ,  
g d z ie  a ż  33,5 p r o c .  d n ia  z u ż y w a n e  je s t  n a  a d m in is t r a c y jn e  m a n i­
p u la c je  i  in n e  z a ję c ia ,  z u p e łn ie  n ie  z w ią z a n e  z k w a l i f i k a c ja m i  i  p r e ­
d y s p o z y c ja m i fa c h o w c ó w . O d c ią ż e n ie  in ż y n ie r ó w  o d  b iu r o k r a t y c z ­
n e j  k r z ą ta n in y ,  w y e l im in o w a n ie  n a d m ia r u  p a p ie r k o w y c h  c z y n n o ­
ś c i i  le p s z a  o r g a n iz a c ja  d n ia  p r a c y  p o z w o l i ła b y  u z y s k a ć  e fe k t y ,  
r ó w n a ją c e  s ię  d o d a tk o w e m u  z a t r u d n ie n iu  1/4 l i c z b y  p r a c u ją c y c h  
o b e c n ie  w  k r a j u  in ż y n ie r ó w !  ( B N -T  P A P )
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Nowa autostrada 
nad Morzem Czarnym

N A D  S A M Y M  B R Z E G IE M  M p rz a  
C z a rn e g o , a ż  d o  g r a n ic y  t u r e c k ie j ;  
B u łg a r ia  z b u d u je  n o w o c z e s n ą  a u to  
s t r a d ę ,  k tó r a  p r z e b ie g n ie  p rz e z  n a j ­
p ię k n ie js z e  p le n e ry  R iw ie r y  b u łg a r  
s k ie .j j a k  K a w a r n a ,  B a lc z y k ,  Z ło te  
P ia s k i,  N e s e b e r i  B u rg a s .  D r u g i  
o d c in e k  a u to s t r a d y  p o b ie g n ie  n a  
p o łu d n ie  p o p rz e z  S o z o p o l,  P r im o r -  
s k o  i  A c b to p o l,  (L s k )

��
DWAJ SANOWI 1

Z Z O D I A K U
•

N ie  p rz y s to i na  p rz y k ła d  
w  s a m ych  ty lk o  —  za p rz e ­
p ro szen ie m  —  ka leso n ach  
b iegać  po  u lic j?  i  s tra szyć  
lu d z i.  P an  A n a to l G ru d k a  zaś 
b ie g n ie  po u lic a c h , po c i­

ch ych  jeszcze i  u śp io n ych  u -  
lic z k a c h  P iaseczna, z tw a rz ą  
z b ie la łą , z w ło s a m i vr n ie ła d z ie , 
z o b łę d em  w  oczach, k laszcze 
jn o k ry m i,  u b ru d z o n y m i. b ło te m  
s to p a m i o k o c io łb ia s ty  b ru k  i  
k rz y c z y :

—  L u d z ie ! R a tu n k u ! M o rd e r ­
s tw o ! T ru p !

2.

D o c h o d z iła  ósm a ra n o , k ie d y  
k a p ita n  W o jc ie c h  J a s tk o  w  m y ś l 
d e c y z ji u zg o d n io n e j p o p rz e d n ie ­
go w ie c z o ra  te le fo n ic z n ie  z p ro ­
k u ra to re m , p o d je c h a ł m i l i c y j ­
n y m  sam ochodem  w  asyście  
m łodszego  k o le g i pod  w i l lę  d y ­
re k to ra  K o ty m a . Jeszcze to  je d ­
no  posu n ięc ie  —  i  o fia ra , k tó ­
re j ro z s z y fro w a n ie  z a ję ło  Jastce 
o ra z  s p o re j e k ip ie  lu d z i n ie m a ło  
ty g o d n i,  z n a jd z ie  w ła ś c iw e  za ­
ko ńcze n ie . Ś le d z tw o , sąd, w y ­
ro k . Z a  c h w ile  n a jg ru b s z a  ry b a  
z n a jd z ie  się w  s ie c i, z a s ta w io ­
n e j z ro zw a gą , n ie p o s trze że n ie  
i  ce low o . O czyw iśc ie , sporo  jesz  
cze osób, na  p e w n o  zam iesza ­
n y c h  w  m a c h in a c je  pana  K o ty ­
m a, p rz e b y w a  na w o ln o ś c i. Im  
m ożna  je d n a k  u d o w o d n ić  to  i 
o w o  d o p ie ro  na p o d s ta w ie  ze­
znań  K o ty m a  i  fa k tó w ,  k tó re  
on  t j 7lk o  może u ja w n ić .  Ja s tk o  
o d c z u w a ł s a ty s fa k c ję  i p o d n ie ­
cen ie . T o  n ie  b y le  co: p rz e c h y ­
t r z y ć  i  osaczyć d y re k to ra  K o ­
ty m a . M ó w tó n o  o n im : w ie lk i  
c w a n ia k . Ju ż  n ie  ra z  uszed ł 
ca ło  s p ra w ie d liw o ś c i i  c i, k tó ­
rz y  o ś m ie li l i  s ię  go oskarżać , 
g o rzko  p ła k a li.  „B o jo w e  za da ­
n ie ”  —  ta k  o k re ś l i l i  p rz e ło ż e n i 
J a s tk i p ra cę , k tó rą  m u  p o w ie ­
rzo n o . T e ra z  f in is z o w a ł. Ju ż  on 
p rze z  W ła d y s ła w a  K o ty m a  p ła ­
k a ć  n ie  będzie .

O grod ze n ie  w i l l i  b y ło  m a s y w ­
ne, w y s o k ie . G ó rą  n ad  sz tach e ­
ta m i b ie g ła  jeszcze p o d w ó jn a  l i  
n ia  k o lc z a s ty c h  d ru tó w . B ra m k a  
o tw ie ra ła  się t y lk o  za n a c iś n ię ­
c ie m  g uz iczka  w e w n ą trz  d om u . 
J a s tk o  z a d z w o n ił, n ik t  je d n a k  
n ie  u ru c h o m ił u rzą dze n ia , u -  
m o ż liw ia ją c e g o  p rz e k ro c z e n ie  
p ro g u  p ose s ji. N ik t  n ie  o tw o ­
r z y ł d rz w i w e jś c io w y c h , n ie  
w y jr z a ł  z g łę b i o g ró d k a , n ie  u -  
c h y l i ł  o k n a , b y  zobaczyć, k to  
p rz y s z e d ł i  za py ta ć , czego so­
b ie  życzy. D o m  s p ra w ia ł w r a ­
żenie  w y m a rłe g o .

—  Coś m i s ię  zda je , k a p ita ­
n ie , żeśm y s ię  s p ó ź n ili.  P taszek  
p o f ru n ą ł —  z a u w a ż y ł s m ę tn ie  
a s y s tu ją c y  Jastce  ko lega .

—  A b s o lu tn ie  n ie m o ż liw e  —  
z a p e rz y ł s ię  Ja s tk o  —  m ie liś m y  
go c a ły  czas p o d  o bs e rw a c ją .

N ie  b y ło  ża dn ych  s y g n a łó w , 
Ś w iadczących  o  za m ja rze  u -  
c ie czk i. S o b o lc z y k  p i ln u je  go, 
za ra z  by d a ł znać. )

—  S o b o lc z y k  od w c z o ra j n ie  
zg łasza ł s ię  z ra p o rte m . W ię c  
co ro b im y ?  F o rs u je m y  m u ry 4 
tw ie rd z y ?

—  W iec ie  co, ko leg o , z a n im  
w e jd z ie m y  tu  na s iłę , za dzw o ń  
c ie  do  K o ty m a  do b iu ra . M o ­
że ta m  co w ie d zą . O , na  ro g a  
je s t  b u d k a  te le fo n ic z n a .

M i l ic ja n t  o d d a lił s ię , b y  w y k o  
n ać  po le ce n ie , a Ja s tk o  jeszcze 
ra z  p rz y c is n ą ł d zw on e k. Ż a d n e ­
go zn a k u  życ ia  w e w n ą trz  w i l l i .  
M oże to  i  ra c ja , że K o ty m  u -  
c ie k ł.  F a ta ln y  b y łb y  pech. W, 
ty m  m o m e nc ie  k a p ita n  z a u w a ­
ż y ł,  że d rz w i ód garażu , z k tó ­
ry c h  p o d ja z d  p ro w a d z ił w p ro s t 
na u lic ę  n ie  są z a m k n ię te  na 
k łó d k ę . P o tę żny  sko be l b y ł o d ­
s u n ię ty , k łó d k a  z w is a ła  p rz y  
r y g lu  lu zem , a m a ła  szp a rka  
m ię d z y  s k rz y d ła m i b ra m y  w s k a  
z y w a ła , że g a raż  s to i o tw o re m . 
Ł a d n e  rzeczy. J e ż e li sam ocho-: 
au  K o ty m a  n ie  m a, znaczy to , 
że rze czyw iśc ie  z w ia ł.  S o b o l­
czy k  s ię  z b ła ź n ił.  J a k  te ra z  Ja-f 
s tk o  w y g lą d a ?

U c h y l i ł  b ra m ę . J a s k ra w e  w io ­
senne słońce  o ś w ie t l i ło  pusty, 
g araż. A n i ś la du  sam ochodu . 
T y lk o  w  k ą c ie  w ś ró d  ru p ie c i,  
k tó r y c h  n ie  b ra k  w  ż a d n y m  
garażu , t k w i ła  czy ja ś  s k u lo n y  
postać.

Ja s tk o  d o p a d ł do n ie j je d n y m  
susem . „T r u p ! ”  —  p rz e m k n ę ło  
m u  p rzez  g łow ę . N ie  b y ł to  je d ­
n a k  sp od z ie w a ny  - n ieboszczyk . 
B y ła  to  żyw a , b a rd z o  m ocno  
śp iąca  d z iew czyna . P o trz ą s n ą ł 
ją  za ra m ię . Z e rw a ła  s ię  na  
n o g i i k rz y k n ę ła  p rze rażo n ą :

—  K to  pan  je s t?  Czego p a n  
tu  chce?

W y g lą d  je j  n o s ił ś la d y  ja k ic h ś  
n ocn ych  b u rz liw y c h  p r ie jś ć .  
P rzez  p o d a rte  pończochy  w y ­
z ie ra ły  b ru d n e  i  p oka le czon o , 
nog i. Ja sny  k o s t iu m ik  z e la n y  
b y ł n ie  t y lk o  p o g n ie c io n y , le cz  
ta kże  u m a zan y  s m a ra m i i  po ­
p la m io n y  k rw ią ,  sączącą s ię  
jeszcze z za d rap ań  na  ręce. R u ­
de w ło s y  m ia ła  w  n ie ła d z ie . 
Z a tłuszczo n e  szm a ty , na k tó ­
ry c h  spa ła , p o z o s ta w iły  n ie z b y t  
m a lo w n ic z e  sm u g i na je j  c z o le  
1 p o lic z k u .

—  P rze p rasza m , a co p a n i t u '1 
ro b i?  —  o d p o w ie d z ia ł J a s tk o  
p y ta n ie m  na  p y ta n ie . O soba 
w y g lą d a ją c a  ja k  ta  d z ie w czyn a , 
n ie  w z b u d z a  sp ec ja lnego  z a u fa ­
n ia . N ie  w ą tp i ł  je d n a k , że m a  
p rze d  sobą c ó rk ę  d y re k to ra  K o ^ j  
ty m a .
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